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Wimniii DokTiowe haiirji.
WIEDEŃ 131, (BK.) Agencja 

Havjsa przyniosła dalsze, obszerniej 
sze Informacje o odpowiedzi koalicji 
na notę pokojową Wilsona. Ustąp 
tej odpowiedzi traktujący o warun­
kach pokojowych koalicji 1 zakoń­
czenie odpowiedzi brzmią nastę­
pująco:

.Cela wojenne koalicji są do­
brze znane. One zostały ujawnione 
w wielokrotnych wystąpieniach pu­
blicznych kerowników państw koali­
cyjnych. Świat cywilizowany wie, iż 
waru'ki zawierają wszystkie koniecz­
ne żądanie. W t ierwszym zaś rządzie 
odbudowanie Baigli, Serbji I Czarno­
góry i zapewnienie Im należnego od­
szkodowania, opróżnienia zajątych 
Okrągów Francji, Rosji i Rumunji 
również z właściwymi odszkodowa­
niami, reorganizacji Europy, prawo 
obywatelstwa dla trwałej zasady 
uznania nerodowośct i praw 
małych i wielkich ludów, takie 
terytorjalne i miądiynarodowe uregu 
fowanłe stosunków, mogłoby uniemo­
żliwić niespodziewane ataki wojenne, 
oddanie prowincji, które poprzednio

BERLIN 13.1 (BK.) Komanlkat 
wojenny niemiecki pod datą 12.1

Zachodnia widownia wojny.
N i  północ od Ancre ran­

kiem Anglicy daremnie atakowa­
li nas dwukrotnie. Ich atak pod 
Sew e złamał się przed naszymi 
Hnjaral. Na północ od Beaucourtt 
A n g l i c y  po początko­
wych sukcesach zostali przez sil- 
hy kontratak odrzuceni na stano­
wiska, z których wyszli; 50 jeń­
ców i 2 karabiny maszynowe 
Pozostały w naszych rękach Na  
Wzgórzach Combres i na wschód 
°d Nomeny wojska aasze, które 
*darły się do nieprzyjacielskich 
°kopów, powróciły na swe sta- 
n°wiska, nie poniósłszy strat, a 
? M ą c  16 u wziętych do nlewo- 
‘ francuzów.

^schodnia widownia wojny.
o

iBa.,R a d  D ś w ln ę  I w  o k r ę g u  
■■ p o łu d n ie  od D y- 

w e MrB« d a la tu lu u ś ó  b o jo -  
*  W c z o ra j «  a  ■  c z  a  I a

^ ^ U j o z y ł a  •!<« R o s y js k ie

państwom koalicji zostały wydarte, 
lub wbrew woli ich ludności z«Jąte, 
uwolnienie Włochów Słoweńców, Ru­
munów, Czechów I Słowaków z pod 
obcego panowania, oswobodzenie 
narodów poddanych tyranjl Turcji i 
usuniącle z Europy państwa turec 
kiego, gdyż obcą mu jest cywilizacja.

Gdy koalicja dąży do uwolnie­
nia Europy od brutalnego pruskiego 
młlłtaryzmu, to nie jest oczywiście Jej 
zamiarem dążenie do politycznego 
zniszczenia ludu niemieckiego. Prze- 
dewszystkicm zaś koalicja chce pe 
wności pokoju opartego na podsta 
wach wolności, sprawiedliwości i 
niewzruszonej wierności w zobowią 
zaniach międzynarodowych.

Sojusznicy koalicyjni, jednolici 
w dążeniu do tego wzniosłego celu 
każdy z osobna i wszycy razem są 
zdecydowani działać wszystkimi 
swymi siłami I ponieść wszelkie o- 
flary, eby walką doprowadzić do 
zwycięskiego zakoń zenia, cd które 
go zależy nietyikoih cwłasny pożytek 
i rozwój ale również przyszłość cy 
wilizacji*.

k o m p a n ie , a tu k o ję c o  n a s  
w z d łu ś  l in j l  k o le jo w e j W il­
n a  D y n a b u rg  z o s ta ły  w ś r ó d  
w io lk io h  s t r a t  po s t r o n ie  
R o s ja n  o d p a r ta .  D w a  n a*  
a z a  m a ła  a t a k i  n a  p o łu d n ia  
z a o h ó d  a d  R y g i, p o d ję te  w  
a a la  p o le p s z e n ia  n a s z e j  
s y tu s o jl  s t r a te g ic z n e j  p r z y  
n le s ły  n e m  3 2  je ń c ó w .

W d o lin a c h  b a g n is ty c h  
m ię d z y  B r a l łę  I G a ła o z e m  
w y p a r l iś m y  R o s ja n  d a le j  z a  
S e r e t .  Z a ję l iś m y  L a b u r e ę .

W no o y  n a  I I  I u z b r a ja ­
n e  n ie p r z y ja c ie ls k ie  o k r ę ­
ty  u s i ło w a ły  z b llś y ó  s ię  k u  
la a o e a . J e d e n  p a r e w le e  z o ­
s t a ł  p r z e z  o g ie ń  n a s z e j a r -  
t y le r j i  z a ta p ia n y ,  d r u g i  z a ś  
z m u s z o n y  d e  a o fn lę o la  k u  
p ó łn o c n e m u  w y b r z e ś u .

Macedońska widownia wojny.
Na pełudnie od Jeziora Ochrida 

nieprzyjaciel za Cer»vą zaatakował 
front austrjacko-wągiersko bułgarski. 
Stanowiska nasze zostały utrzymane.

BERLIN. 13 1. (BK) Komunikat 
niemiecki pod datą 12.1. wieczorem.

Na północ od Ancre walka jast 
w toku.

Pierwszy generał-kwatarmistrz
Ludandorff.

Decyzja
na troncie zachodnim.

BERLIN. Z Lugano donoszą do 
.Deutsche Tageszeitung': Korespon­

denci londyńscy pism włoskich dono­
szą w swych depeszach, że prasa 
londyńska zaznacza z naciskiem, 
wbrew opir.jl włoskiej, iż decyzja w 
Wbjnje ob-cnej musi zapaść na fron­
cie zachodnim.

Król rumuński w Odessie.
KOPENHAGA. 13,1. (tel. wł.) 

Rumuńska rodzina królewska, która 
nie czuła sią bezpieczna w Jassach 
opuściła je i udała sią do Odessy.

Jenerałowie hiszpańscy
na froncie angielskim.

Bazylca.—Według a|encjl H»va- 
se, front angielski nad rzeką Scmme 
zwiedz Ii Jenerałowie hiszpańscy: 
Anito, Rlvera I Avi»naz. Wietk e wra­
żenie sprawiła, pcd.bno. na jenera 
ł»ch potęga s:ł wojennych, rozwinią 
tych na froncie i poza f ontem.

Król Konstanty do Wilsona.
ROTTERDAM, .Daily Telegraph" 

dowiaduje sią z Nowego Jor*u:
Król Konstantyn przesłał list do 

Wilsona, w którym kreśli przegląd 
wszyskich bezprawi, dokonanych na 
Grecji, oraz oświadcza uznanie dla 
pokojowych zabiegów prezydenta. 
Król zaznacza, że prz-dstawia duszą 
Grecji w walce z bezwgiądnością 
mocarstw, wystawialących naród 
grecki na śmierć głcdową.

Kosja. a dążenie włoskie
na Bałkanach.

STOCKHOLM. 13.1. (teł. wł.) 
W postąpowem „Ruskiem Słowie** 
rozpisują sią obszernie na temat 
przyszłych stosunków politycznych 
rosyjsko-włoskich. Stosunki te nie 
mają, zdaniem organu moskiewskie 
go, nic wspólnego z rozwojem i prze­
biegiem wypadków czysto wojen­
nych. Co do tych ostatnich, to nie 
ma żadnej różnicy zdań pomiędzy 
obu państwami, lecz pod wzglądem 
ściśle politycznym, dyplomatycznym

Jozef M s k i w sprawie armii 
i werttu odlotem.

Jeden ze współpracowników 
warszawskiego .Tygodnika H us - 
kowanego** odbył wywiad z Jó 
zefem Piłsudskim. W  wynurze­
niach Piłsudskiego zwraca s- 
wagę zajęcie przezeń słusznego 
1 rozumnego stanowiska w spra­
wie armjl polskiej i werbunku 
ochotniczego do niej. Podkreś­
lamy to, gdyż stanowisko P ił­
sudskiego w tej sprawie budziło 
częstokroć duże wątpliwości. O d­
nośny ustęp wywiadu przedstawia 
się następująco:

i ekonomicznym interesy obu mo­
carstw na Bałkanie są dość różne. 
Za strony rosyiskiej utrzymują wciąż 
z większym naciskiem, że Rosja nie 
pozwoli w żadnym razie na spełnie­
nie tarytoryainych uroszczeń włoskich 
ani w Grecyl, ani w Albanii, tern zaś 
mniej w Macedonii. Nawet gdvby Ro­
sja wyrzec chciała sią swych dawniej­
szych zamiarów zaczepnych na Bał­
kanie, nie może zią ona zgo­
dzić na usadowienie sią tarn Włoch.

Włochy, a wojna.
STOCKHOLM. 13 1. (tel. wł) Do 

gizety „Utro Rosji** komunikują z 
sfer rzymskich, że we Włoszech 
przygotowują sfą bardzo ważne wy­
padki i daleko Idące operacye. Rząd 
w ostatnim czasie był zajęty reorga- 
nizacyą całego ruchu ekonomicznego 
w kraju, co sią mu też według Infor- 
mecyi rosyjskich udało, Obecnie cho­
dzi o należyte zaprowfantowanle ar­
mii. która znajduje sią bezpośrednio 
.przed wielkiem i nader waźnem 
zadaniem**. Nigdy Jeszcza nie odno­
szono sią do armii włoskiej z takia- 
mi nadziejami, jak właśnie podobno 
teraz. W wojskowych kołach rzym­
skich są podobno przekonani, że 
armia włoska spełni swe nowe zada­
nie do ostatniej joty.

Duchowieństwo
amerykańskie, a pokój.

PARYŻ, 13.1. (tel. w ł). Pisma 
francuskie donoszą z Nowego Jer ku, 
że przeszło stu wybitnych dygnitarzy 
Kościoła katolickiego, protestenckle- 
go oraz wyznania mojźeszowego ro­
zesłało manifest do swych wiernych 
z wyrażeniem potępiania idei przed- 
przedwczesnego pokoju. Oświadcza­
ją oni, że tak w interesie ludzkości 
Jak i w interesie wyznań religijnych 
wojna powinna być prowadzona tak 
długo, jak długo nie będzie zapew­
niony trwały pokój na podstawach 
prawa i sprawiedliwości.

Współpracownik .T yg . Iłl.“
pyta:

.Istnieje w naszem społe­
czeństwie powszechne przekona­
nie, że państwo niemieckie ogło­
siło niepodległość Królestwa Pol­
skiego przedewszystklem po to. 
aby na tej podstawie stworzyć 
sprzymierzoną armję polską. Co  
o tern sądzić należy?

Piłsudski na to odparł:

„Ar u  ja polska równie po­
trzebna jest Niemcom, jak i nam.
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oraz bogaty dz<ał wiadomości m iejscowych z Lublina i gub. Lubelskiej.
Powinien jednak przedewszysł 
kiem wystarczyć faki, że jest ona 
włainie nam potrzebną.

„Według jakiej zasady —  
pytał dalej dziennikarz— zdaniem 
Pana Brygadjera armia pelska po­
winna być stworzona?

Odpowie i i  Piłsudskiego 
brzmłała:

Zasadniczym programem kaź 
dego nowoczesnego państwa mu­
si być stworzenie armji na pod 
stawie powszechnego werbunku 
Postulatu tego jednak nie może­
my oprzeć na słusznej zresztą te- 
orji. W obecnem położeniu na- 
szem program ten nie może być 
wprowadzony. Przedewszystkkm 
nie byłby możliwy technicznie do 
urzeczywistnienia nawet przv naj 
lepszej wi li z naszej strony. Trze­
ba pamiętać, że przy wprowa 
dzeniu powszechnego werbunku 
wszystkie organa 1 ciała tej skom-

likowanej maszynerjl musiahby 
yć również powszecbnemi. Je­

dynym programem wojskowym 
oa dzisiaj jest system budowania 
armji ochotniczej, bez wyrzeka­
nia się przy tern werbunku po­
wszechnego.

Ze św iata.
Ang’|a przaa<kadą pokoju. 

Stokholmu donoszą: P. t. „Rzeczy­
wista przeszkoda pokoju” zamieszcza 
Aftonbiadet dłuższy artykuł; w któ­
rym stwierdza, że an) Francja, ani 
Włochy, ani Rosja nie pełcją taką 
chęcią prowadzenia dalszej wojny, Ja 
ką na zewnątrz pokazują. Tylko An­

gija pragnie dalszej wojny, licząc na 
to, że po osłabieniu państw euro­
pejskich zapanuje całkowicie nad han­
dlem I przemysłem w kclonjach. 
Prawdziwą więc przeszkodą nie jest 
ani mtlitaryzm pruski, ani szowinizm 
francuski, ani nawet panslawizm ro 
syiskt, lecz zazdrość konkurencyjna 
Anglji i stanowcze jej wzbraniania się 
uznania Innych państw, Jako równo­
uprawnionych czynników na targu 
światowym. Europa krew przelewa 
dla utrzymania hegemonji Angji, na 
mcrzu I dla jej handlu.

Nagła odraczanie Dumy I Rady 
państwa. Według kopenhagskich do­
niesień „Koeln. Ztg.” zarządzone 
przez cara odroczenie Dumy i rosy) 
sklej Rady państwa nastąpiło wśród 
niezwykłych okoliczne dci. Szczegół 
nie uderzającą jest rzeczą, iż za stro 
ny socjalistycznej podniesiono zarzu 
ty przeciw celom wojennym Rosji, 
sprecyzowanym przez byłego premie 
ra Trep iwa, który domagał s>ę zdo­
bycia Konstantynopola i Dardanell. 
Przed zamknięciem sesji, w nocy ceł 
kiem nieoczekiwanie, car ukazem cd 
roczył Dumę i radę państwa. To za 
rządzenia rządu spadH niby piorun 
z lasnego nieba na przedstawicie!- 
stwo rosyjski*. Polityka partji bloku 
poniosła stanowczą porażkę. Rosja 
staje na progu nowego roku w zu- 
pełnem rozdarciu, niewewnośd i bez­
ładzie, panującym we wszystkich dzie­
dzinach życia politycznego i ekono­
micznego. Widoki na przyszkść są 
tym razem bardziej nleookojące, 
aniżeli kiedykolwiek przedtem.

Zachwiane stanowiska Lloyd Ga- 
arga’e. Weaie tutę szych doniesień, 
s-anowlsko premiera angielskiego, 
Lloyd G«orga’a, uważają za zachwia­
ne Wiele czynników politycznych 
angielskich wyraża nlezadowolnienie 
z powodu, stanowiska Lloyd George’a 
wcbsc akcji Wilsona.

Cefnlfcłe rosyjskiej iinjl abrannsj.
Dzienniki mediolańskie przyno 

szą z g>ównej kwatery rosyjskiej wia­
domość o cofnięciu głównej Iinjl o- 
bronce) rosyjskie) z nad Seretu na Ił 
nie V»lenl—Tutucescl, oddaloną o 20 
kilometrów cd Prutu.

Odessa w niebezpieczeństwie Ge­
nerał Cherf la oświadcza w .E .hode 
Parts” : W razie przełamania pozycji 
rosyjskich, leżących u wejścia do Tro- 
tus, Rosjanie będą musieli się cof­
nąć aż do Prutu. W takim jednak 
wypadku całe armia rosyjska na Bu­
kowinie będzie zigrożona. Rosjanie 
obawiają się jednak, że nieprzyjaciel 
przeprawi się przez Dunaj pod lsa 
cea i w ten sposób osaczy rosyjskie 
stanowiska cbronne nad Prut-m, co 
równałoby się bezpośredniemu za­
grożeniu Odessy.

Raakcja w Rosji. Zmianę gabi­
netu w R sji interpretują dzienniki 
szwedzkie jako daiszy krok w kierun 
ku reskfylnym.

narządzania bazpieczańatwa w Mo
tkwią Telegramy, które drogą po 
śred ią nadeszły z Petersburga do­
noszą, że w Moskwie I okolicy ogło­
szono w?moeniony stan ochrony.

Cofnięcia zamówień przez koali 
C ę. „Frankfurter Ztg.' donosi za pra­
są londyńską:

Koalicja ccfnęła w nowym Jor 
ku zamówienia na dostawę m»t*rla- 
łu wolennegn na sumę 100 m Ijonów 
dolarów (500 m iljonó* koron).

Z całej Polski.
Polskie listy. „Deutsche War 

schauer Zeitung" d o m s : W prywat­
nej komunikacji pocztowej, w grani 
cech gere^ał gubernatorstwa war­
szawskiego, poczynając cd chwili o 
becnej, dopuszczony będzie język 
polski nie tylko na kartach poczto­

wych, jak dotychczas, lecz również: 
w listach zamkniętych, w drukach, 
oraz korespondencji handlowej.

Zjazd lekarzy legjenowych. W 
końcu b. m. odbędzie się w War­
szawie zjazd lekarzy Legionów pol­
skich.

Zajścia w Dąbrowie. „III, Kur. 
Codż.” donosi: Członkowie P. O. W. 
(Polska O ganizac|a Wojskowe) wy­
bili szyby w lokalu redaktora „Ga­
zety Pi Isklej” d-ra Michała Janika. 
Przyczyną demonstracji były ertyku 
ły „Gazety Polskiej” , wzywające do 
wstępowania do wolska.

Hojny zapis Ś. p. Jan Stam- 
powski, zmarły przed kilku dniami w 
Warszawę zapisał w testamencie n» 
rzecz centralnego Towarzystwa rolni­
czego, do jego rozporządzenie, na 
szerzenie nauk rolniczych rubłt 
40 000

Zmniejszania parcjl Chleba. Na­
czelnik pow. Warszewskiego og łos i 
„obwieszczenie”, że przeznaczona dla 
mieszkańców pew. wers>awskiego 
ilość mąki I chlebe zmniejsza się na- 
4950 gr. mąki 6.30 gr, chlebe; na 
każdy odcinek wydane! karty chle­
bowej przypada zatem 4 f 8 łutów 
chleba lub 3 f. 1 łut mąki. Dotych­
czas karta chlebowa w powiecie wy­
nosiła 5 funtów ' hleba, po rozpo­
rządzeniu zaś 4 f 8 ł. Kart takich 
otrzymują mieszkań y powiatu 4 co 
miesiąc. Do grudnia ilość chleba by­
ła jednakowa bez względu na wiek. 
Od grudnia zaś dla dzieci do let 5- 
wydawano tylko 2 karty na miesiąc, 
a cd stycznia r. b. wprowadzoną 
specjalne karty dziecięce, dejąca pra 
wo do odbi ru acłowy ilości chleba.

Obuwia szpagatowa. W Sosnow­
cu ukazało się obuwie szpagatowe. 
Przyszwy I choiewski zrobione robo­
ta ażurową przedstawiają się bardzo- 
efektownle, a podeszwy ze ściśle 
splecionego szpagatu są trwałe i 
lekkie.

Projgkt puławski cara Aleks, l-fls
Przeciwstawiając się Francji Czar­

toryski stawał z nią do wojny, gdyż 
„niepodobna byio grać wyb taej ról', 
w sprawach Europy, nie napctc*w- 
szy na pierwszym z raz kroku Fr-crej:. 
Napoleon nie znosił współzawodni­
ków: wszelKie próby stanąć z nim ha 
równej stopie kończyły się f eskierr; 
prędzej czy później zcisrzenie pgusie- 
dzy nim a Rosją było nfeuniłb -Io 
ne” (334).

Francja nie dała długo rsa sie­
bie czekać. Skazanie i rozstrzelenie 
ks dEaghien, schwytanego na tery 
torjum neutrmlsern, dało powód do 
zerwania stosunków dyplomatycznych. 
Właściwie było wiełe hełasu o nic, 
a, jeżeli nie o nie to o rzecz cosyć 
zwykłą w tych czasach Bez wątpie­
nia było krzyczące, ale już nikt nie 
protestował przeciw zabójstwu Pa 
włu I, ani przeciw bombardowaniu 
Kopenhagi, przeciwko maszynie pie­
kielnej, spiskowi Cadondaie więc i

tutaj zdawałoby się nie było miejsca 
dla prcte-.tu, gdy nie protestowały, 
bezpośrednio zainteresowane, Prusy i 
W. ks Bsdeńskie.

R sslł Jednak incydent ten da­
wał powód wystąpienia ze swym no­
wym prOgrsmem I skwapliwie spo 
sobność chwyciła. Ujmując się za 
sprawą kslęci*, który nie był człon­
kiem rodziny cesarskiej, któremu Pa­
weł I w Rosji prz-bywsć zabronił, 
drwala tem dowód, że Idzie jej o 
sprawiedliwość jedynie.

Natychmiast dwór petersburski 
przebrał żałobę i też żałobę włożyć 
kezeł, Oubril, posłowi swemu w Pa­
ryżu. Pkrwszy konsul rozdrażniony— 
odpowiedzieć kazał Teiieyr»nd‘owi 
netą x oiluzja do śmierci Pawła Lgo. 
Nastąpiło odwołanie ambasadorów i 
zerwanie stosunków dyplomatycznych. 
Trzobs było gotować się do wojny.

Osią wszelkich koalicji była An­
glia z nią więc należało się rozmó­
wić. i oto we wrześniu 1804 roku 
do'Londynu jedzię Ncwosllcow w ce 
lu przedłożenia programu Czarto­
ryskiego. Wiezie on instrukcje co 
do Polski, n «  zażądać zwrotu Malty. 
Spotyka go ostra odprawa. Premier 
angielski Pitt zbyt pochłonięty lest 
sweml planami, aby chciał namyślać 
się nad planem obcym, nad czerni 
uboeznem. Na zasady Czartoryskie­

go patrzy on pobłażliwie, jak na 
mrzonki, wprost pogardliwie, bo uwa­
ża je za niemożliwe do zastosowania. 
Dbając o interesy Anglii, nie chce 
omawiać szczegółów, czynić jakich­
kolwiek ustępstw dla pzyszłycb w i 
doków Myśl oddania M Ity przypra­
wia go, łagcdile mówią-, o rozdraż­
nienie, bo jakże to zrzekać się tego, 
co się szczęśliwie zebrsło na rzecz 
kawalerów Malteńskkh dla jakichś 
tzm przyszły h widoków. Układy zry­
wają się, Nowcsilcow wyjeżdża z 
Londynu. nl« wymówiwszy nawet 
Imienia Polski. Może nie rhcieł, mo 
ża nie mógł, »!« zdale się, że czu­
wał nad nim Aleksander I ntedopusz- 
czał zbyt daleko idących wyrurzeń. 
Dość na tem, że Nowosilccw nie 
wstąpił nawet do Paryże, chęć miał 
petemu Instrukcję i sposobność.

Nie uzyskawszy nic od Anglji, 
Aleksander zewlera przymierze z Au 
strją (6 listopada) i Szwecją <14/1 G5 
r.). Auglja, namyśliwszy się przystę 
puje da niego 11 go kwi-ztnia, aż 
wreszcie 8 sierpnia Austrje, utrzyma­
wszy subsydium, godzi się nadstawić 
karku O tej chwili wojna, formalnie 
postanowione, wisi na włosku. Prusy 
pozostają na uboczu i stają się ce­
lem zabiegów stron obyd»ó;h. Dar­
mo jednak kusi je Napoleon, ofiaiu- 
jąc Harmower, napróżno stara się je

zwabić ku sobie Aleksander —Prusy 
neutralne od lat 10 ciu, od czasów 
pokoju Bazylejskłego, Prusy, w spo 
koju trawiące, zabrane Polsce pro 
wincie, zachowują ścisłą neutralność, 
mobilizując się jednocześnie z atmją, 
gotowe do wystąpienia w każdej 
chwili

Taka neutralność nie podoba 
się kesllcjl, bo grozi bezpieczeństwem 
tyłów, wyzyskaniem sytuacji. Szcze­
gólniej Angl a, reżyser wszystkich ko­
alicji,) strawić nic może, że Prusy 
uchylają s'ę z pod jej dyrektywy, że 
ktoś opłacić się nie oa. S,ma nic 
nie ryzykując, niedcstęnna na swej 
wyspie, nawołuje do jar. najostrzej­
szych względem Prus środków, gwoli 
zmuszenia Prus do czynu bedaj siłą.

Tę chwilą wybril właśnie Czar­
toryski do wzr.owier.io swego planu 
Z )edne| strony Austrjia, Rosja, Nea­
pol I Angija, to ostatnie jako kaasjer 
i arenger,—z d.ugiaj Francja i Na­
poleon.

Taki Francja I Napoleon, bo ten 
ostatni stanowi sam przez się potęgę.

Sieci, którą miała splątać Fran­
cję brakło Jednego oczka. Neutral­
ność Prus psuła całą robotę.
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